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C E N Y  O G Ł O S Z E Ń

F.xpbss premiera Skulskiego.
, Deklaracye rząaowe mają to do siebie, H ! Przy omawianiu zagadnień naszej polity- 
<k ./.e.Uiwjine są z w lelkiem napięciem, d a - jki zagranicznej miejsce dla wywodów szezo-
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fehano z mniejszciu lub większem zaintere- 
sov -oniem, żegnane zań z rozczarowaniem. 
Fatum! to nie oszczędza przed e-wszystkiem 
t  zw. inauguracyjnych, programowych,

gćłowych zastrzegł premier dla ministra 
spraw zagranicznych, ograniczając się jedy­
nie do naszkicowania szlaku, po którym na­
wa Rzeczypospolitej musi się toc-yć. Osob-

nemi słowy, to, co ouczuwa każdy Pol? k, 
a co znalazło wyraz w fcategorycznem 
oświadczeniu Paderewskiego. Pnzatem na 
manowce polityki zewnętrznej premier nie 
zapuszczał się zby*, głęboko, choć byłoby 
rzeczą, bardzo chwalebr ą i pożądaną, gdyby 
w programowej deklarscyi nowego gabinetu 
znalazło się było miejsce dla wyjawienia 
droga, jaką rząd polski zamierza kroczyć w 
swojej polityce wschodniej.

A teraz rzecz najważniejsza. Na, co kraj 
czeka? Na programy? Na deklaracye? Nied 
Czeka na wyzwolenie z błędnego koła słow, 
czeka na rząd prawdziwie , rządzący11, cze­
ka na dzieło. I do zdobyczy w tym kierun­
ku serca wszystkich obywateli stoją dla no­
wego rządu szeroko otworem, V/. K,

l vkdezeń «ządowych, w których o każdej j ny ustęp poświęcił sprawie C-alicyi Wacho 
rzeczy należy coś powiedzieć, a  uczynić to j dniej, wyrażając, nazbyt może urniarkowa- 
w tej fonnie, by dość niezadowolonych, po­
zostawała. w odwrotnym stosunku do wy- 
powiedffiinycli zdań. Słowem, w chwilach 
takich mn zazwyczaj walor zmodernizowa­
ne, czy sparlamentaryzowane ad hoc przy­
słowie łacińskie: non multa sad multum.

Los ten dzieli również w ogólnycłi zary­
sach expose prenńera Skulskiego. Dotyka 
ono niemal wszystkich zagadnień, zaprząta 
jących obecnie umysły polskie. Wcale wy­
czerpująco omówone są w niem zwłaszcza 
sprawy wewnętrzne Rzeczypospolitej, przy 
ogól nem jeno naszkicowaniu polityki zagra­
nicznej. Niemniej jednak bezowocnie szuka 
się w powodzi rozwijanych w oświadczeniu 
problemów silnych konturów, mocnych ak­
centów, z dziedziny tych, które u jednych 
krzeszą entuzjazm, u drugich zań wywo­
łują parolisyzmy —  choćby nienawiści Pię­
tno indywidualności, przebijające z każdego 
niemal zdania, jakie padały w salę sejmo­
wą, gdy na trybunie wianiaia post-ać Pade- 
rewskiego, j^eciało w szaro krzesła posel­
skie. Deklaracye rządowe wracają do ty­
pu referatów na tem at zadań rządu i przy- 
izłycb jego prac, referatów, w których oso­
ba wygłaszającego jest zazwyczaj obojętna.

Czwartkowe exposo nie mogło stanowić 
rcwBlacyi z jednego jeszcze względu. Utwo­
rzenie obecnego gabinetu i wię&śz.ości, * loj 
aa której gabinet wyszedł, poprzedził pakt,
■tyjanlowany podpisami przywódców stron­
nictw, wspomnianą większość tworzących.
Pakt ten, ogłoszony natychmiast po j igo za­
warciu, odebrał siłą faktu deklaracji rządo­
wej całą jej dziewiczość. Wykluczoną bo- 
WiOrn było rzeczą, 
fię znaleźć coś! 
cznosCT z owj’m paktem.

W treści swej program rządu joat w ogól 
nych zaryaaoh programem rządu d o b r e -

Warszawa. P. A. T. W dalszym ciągu 
swego esposo, promień Skulski mówił: 

Nasa stosunek do wielkich mocarstw 
zachodu polegać winien nie na samem tylko 
uczuciu. Podstawę realną iwdać mu może 
tylko zrozumienie, że jedynie przj nderze 
z mocarstwami zachodu jest w stanie zape­
wnie Polsce szanse pomyślnego rozwoju, 
Z drugiej strouy, mocairstwa zachodu nie 
mogą nie widzieć poważnych korzyści, któ­
re dać tm może realne poroziunienie się 
z grlną Polską. Polska bowiem tworzyła w 
czasach dawniejszych i tworzy dotąd na 
wschodzie Em opy najważniejszy taement 
pokoju i ładu i jest też główną przedstawi­
cielką cywiKzacyi za eh..dni ej. Skojarzenie 
iateresów i celów naszych z interesami i ce­
lami ̂  wLłikich mocarstw zachodu stanowić 
będzie dla polityki polskiej jedno z najwa­
żniejszych zagadnień. Cel n isz będzie urze­
czywistniony, jeżeli opinia mocarstw zacho 

?ozn. by w deklaracyi mogło | du zda sobie sprawę, że w interesie tych 
śkoiwiek, coby stało w sprać-1 ?10car^  lei-y “tworzeni© Polski rzeczywi-

jście silnej, zupełnie niezawisłej, posiadają 
’cej pełnie praw suwerennych.

Przewodni interes Polski zniewoli rząd do 
nastawania na juk najrychlejszą ratyfika- 

go, zdającego s^bie sprawę z ciężarów j od- ' CJ’F traktatów pokojowych. Dopiero po ra-
powied/jalności, jakie wziął na swoje bar- t -vfUiarJri ^ozliwem jest ich wykonanie, mo- 
!• . . 4 . iżliwcm będzie przeprowadzenie plebiscytu,
n , i mewątpli le ą taką oceną spotka s ię jpo któirym ustalić będzie można zachodnią
wśród ogółu społeczeństwa. Oczywiście nie 
*e wszystkich punktach linia przyszłej poli 
tyki gabinetu iest jieną. j  przy oma­
mianiu kwesty i rolnej oświadcza premier, iż 
»toi ną stanowisku ustawy sejmowej z dnia 
11 lipca, równocześnie jednak głosi, iż „mo- 
łbędne podstawy produkcyi rolnęj“ nie b«g 
lą nadwerężone i nie doprowadzi rolnictwa 
„do zni]n0wania tych warsztatów pracy,
1 tory eh jstnienie jest niezbędnem dia ntrzy- 
pania na wysokim poziomie ki tury | p,.0

granicę obszarów Polsld, ilość jej ludności, 
wartość jej bogactw, a co za tem idzie, sto­
pień jej kredytu.

Jcdnocześive rząd starać się będzie o to, 
ażeby możliwie jak najprędzej określoną zo­
stała -y

granica państwa i wpływ Polski 
aa wschodzie, 

gdzie żołnierz polski nrzelewa swą krew 
ofiarną z zupełną świadomością, io walczy 
o wolność swych uciśnionych brać-’.

Projekt, przygotowany przez konferencyę
V’-Pvi V  ffi ih"6iuh| yi j  i pro pokojową, wprowadza nowy teren admini- 

r°lnej , poczem natychmiast d«daje, §t r!Eevjny P«d nazwa: „Galicy! Wschodnie}11.
12 juz w akcyi wroseunej się Kie decydując o losie Oalicyi Wschodniej
przed P r z y m u s o w y m  wykupem ziemi w sposób stanowczy, oddaje ów projekt Pol-
ir tych okręgach, gdzie państwo w dosra- |sce na lat ’2ń mandat nad nią, gwarantują*
tecznej Hośr' iei ais oosiada“ Same eon- 'b j  jednocześnie stanowisko autonomiczne. 
. , * . Defeyacya polska w Parj-zu założyła pro-

1168 *n udtectol Jak  te 7 , 1 _ przeciw temu projektowi, zadając uzna-
uyśii Ocalenia warsztatów pracy rolnej nia Galicyi Wschodniej za prowincyę auto-
przcil zrujnowaniem zdoła nowy .rząd po?> |nom>czna. stanowiącą część składową pań-
dzić z paragrafami i duchem ustawy lip- stT a lask iego . Na tom stanowisku stać bę-

. . . J , UZI oni V. rprawnl Jestem przekonanu’ że
cou-ej jest zagadką do rozw,ązaijia w e a ł j ^ d a  'N a.jwyżsł.a uwzględni nasze główne 
niełatwą. Symro miejsca w otpose zajęła ró- żądania.
wnioż kwestya robotnicza. Znać w niej je- Kończąc, oświadczam, żo gab;net zmie-
dnak pewne niedociągnięcia* Widocznie w ryić bodzią -nr̂ -trw-, le do stworzenia linii o*h-
ch w ili, gdy premier spisywał swoie nwwod^. d i t ^ i . / ^ ę t r ż ń e j .  opartej na interesie reał 

. , . -i ' ‘nVW I na znnnvTn liboral ^nne nflrodtl p ol-
musinły  ̂ powodu nowego strajku w War- ^ N p .  do urzeczywistnię-
szacie, lampki elektryczny i tej za- Li t r  i wul7 ąe w *nie] pe-
pewno okoPczności mamy do zawdzięczenia. !wna rękojmię pokoju wszechświatowego 
te na remedia antistrnjkowe brakio jnt w Roznimśfip Ty»wjfSZP;ro Srog-amn, na je- 
expose rządowem — światła Zgoła mro- z notIiTKrz^cI, posiedzeń Sejmu stano- 
„  . „„iitvka r  'ńić l>ęd7ie temat srecyalnego przemotyie-cza,o potrą.itownna jest również p o la  ka f,. ^  p . nlin^;tra 8praw > ^  „icznych.
na.irowa.dta której w progiamowetn osu ul-, m  prze(1jożonym Wysokiemu Sejmowi
czeuiu rządu znalazły się jedj nie zapowie- wywodzie fltrcszc.2a sio jwzeważno cześć za-
Uzi, jak :e kładziemy scd>ie w uszy niemal 
otl pierwszych dni naszej nmpodleglośfi. 
Nie wątpimy, że w tym względzie dużo wię­
cej dowiemy się od nowego ministra skarbu.

Ti‘erzeń i przyszłych p-ac rzą,du. Podejmu­
jąc te zadania, testem zdecydowany wło- 
' •yi w nie całe nasze usdowariia, zarówno 
pod względem T"'acy, jak i woli,- (Brawa).

Z iejśw waM o M t teniett.
Przed panu dolami prof xt om e r  wygło­

sił we Lwowie odczyt o loaaich spiawy Zie­
mi Czerwittiftkiej w Pairyr u  Prelegent przed 
stawili cieikawe zmiany, jakim ulegały zapa­
trywania polityków koaiicyjnyich na ftę 
sprawę. —  Amerykanie jeszcze w pierwszej 
połowie e. llllb  opracowali g.xmtOTvny me 
morjaał o Polsce, w którym świadczyli się 
za jądiiauiiem Gużieyi Wschodniej Polakom 
z zastrzeżeniem szerokiej atuttoinooiii dla Ru­
sinów. Później pod wpływem zasad Wilso­
na zmienili zdanie m  nleliorzyść Polski 
stall na tem stanowiakri/, że o ile pows aide 
niepodległe państwo ukrarńdcie, no Gałicya 
IVschodnia musi być do niego pirEyłąezoną. 
Następnie atoli, uczestniceąe w misyi bar 
tJieleiny‘ęgo, po> Itoznyoh konferencyaeh \ 
dygnir^raa ini. i praedstam eiełam  „zacho- 
diuo-ukraińskiej republiki", wyrobiM aobie 
przekonanie, że Rn sin i nie są- zdolni do wy 
tworeenia własnemi sdlomi aparatu p ińsfwo- 
wego. Z-iiianie to już w półowie maja w ko­
misy i ententy do spraw polskich ziwiyc-ieży- 
ło i już wtody była tendrneya, aby za Śląsk
Cieszyński wyragnedizid PoJskę Galicyą—  —  - \ - s

ŁtO
:'ę -

bp’a,w zagianiozaiych 
5 glównyołi moiarstw, z^komun ikowanej
29 CEurwca delegatom potekim a oświadcza­
jącej się aa oddaniem aarzą-iu cywilnego te­
go kr*;u Polsce. CSiamaktoryst/ceinem jost, 
że podezas gdy w bej c h w a łę  niema ani 
słowa o tymcmsowoóci, a autonomia eo do 
rozmiarów i czasu wprowadzenia obwaro 
waną jest oględną Uauznlą „o ile to  beazie 
niożliwe“, — to już nazajutrz sekretarz ge­
neralny konforencyi pokojowej w piśmie z
30 czerwca, wystosowaaiem do eelcretarza 
genorainego delegacyi poilsldej, dodał do tej 
uchv;aJy komentarz, wyjaśniający, że ten za 
nząd ma być oddany Polsce tylko tymcza­
sowo i pod wainnOriąm )jizyznainia temu kra 
jowi „szerokiej ąntonomu*4. Widocznie za- 
<®ęly działać przeciwko nam jakieś ukryte 
wpływy. Wysuwaniem pomysłu tymczasowo 
śei cłielano wyprótewać Polaków, w jaki 
•pooób na to bodą reagowali. I tu  win? na­
szą jest to, ie ta  r s a k e y a  b y ł a  « a  
s ł a b a .  Wina ta  ciąży nie tyle na naszej 
delegacyi panyslklej, 8e na kiajm Błędom 
też naszym było, że porażonego Poisco za- 
rządu nie wyzyskano natyclnaiŁmat w eela 
defini.ywnego urządzenia kiraju.

Zagiauica nie tyle zwraca nr. agę na wię­
kszą lub mniej?zą zręozność jfdnego cny 
drugiego dyplomaty polskiego, Se na star 
nowczą, niezłomną i wyraźną wolę kraju. 
Leżeli sprawę Cieszyńską, k tóra w maju 
była dla non zupełnie przegrana, z końcem 
września wygraliśmy, to zasługa w tem nie- 
tylko znakomitej obrony ze strony delcga- 
cyi iiolskiej, aJc ppzedewszysskiem także zar 
ełnga kraju, ząi-łcga, rofoutniików śLąsl7b^h.

Tak samo i_ inne kresowe ziemio polskie 
mezniicrnio wiele zyskały przez wysyłra.io 
miejscowych delegacyi ludowycłi. Takiej 
delegacyi ludowej brakło niestety &  strony 
Galicy: Wschodniej .

Ze strony polskiej była skłonność do prze­
ceniania wpływów sfer wojskowych framcu 
skich, « nie ooceniamia im t7,*h czymilców 
politycznych i gi'ispo«larozyck. Sfory w wjako 
wo francuskie były i są nam bezwzględnie 
przycłiyine i ilekroć one dochodziły do gło­
su, rozstrzygały każdą spiawę na naiazą ko­
rzyść, ale wpływ tych sfor % chwilą zawie­
szenia brrini ■>, malał, a w i oh miejsce roz­
strzygający głos uzyskały cywilno żywioły 
polilyozne, zarówno fTancu^ikie, jaik w wjż- 
szjm  joazcze -topuiu arsgiolakie i amerykań­
skie.

Za mało też, zdaniem p re legen t, umie­
liśmy wyzyskać polityczne interesy gospo­
darcze naród ot/ koobtcyi w Potce. Nie u- 
mieliśmy przez pra.y17e t7.eme w stosownej 
chwili Amerykanom czy Anglikom ńa pe­
wien czas praw ek.^.k atacyi kopaJń pań­
stwowych na Górnym kląsku pczyakaó ich 
dla rozwiązania sprawy tego kraju na naszą 
korzyść, a również nie umieliśmy w odpo- 
wiediniej chwili zainteresować i»th dla sp-aw1 
naszjjch dTóg wodnych i przyszłych kanar 
łów.

Obesny stan naszej aprowizacyi.
Dnia fl> gro dnia pod przewodnictwem mi­

nistra ajprowizacyi St. Ś 1 i w i ń s k i o g o 
toczyły się obrady państwowej rady apro- 
wizacyjnej, ktAre rozpoczęto od sprawy g 0- 
s p o d a r k i  n a f t ą i s o l ą .  Uz-nojąc za 
poż;ujai-o skoncontrowanio gospodarki n a- 
f t ą w jednem ręku. min. apr. zwróciło się 
7 zapytaniem do Rady, czy, wobec powsta­
nia przy min. skarbu specyałnego organu — 
państwowego urzędu naftowego, Rada nje 
uznałaby za wskazane przekazanie temu u- 
rzędowi spraw nafty aprowiza/iyjnej. Zabie­
rający w sprawie tej głos mówcy zgodnie

W a m iT Ł  (Telefonom.). Na. wczorajszem1 .ayjskLC w Paryżu ągfa& o swoje 
pobiedzenitt komisyi dla spraw zagranica- „desinteressement14 w sprawie 
nych byli obocni: min. spraw zagr. Pa t e k ,  
b. premfer P a d e r e w s k i  i ma.rsaałe.k Sąj- 
mu, Omawiano sprawę GaJieyi Wschodniej.

P. Patek udzielił informacyi co do dio-

erj pełne 
Galicyi

Wschodniej. Poe. R o s s  e t  zauważył nawia 
sowo, że także komisarz angielski Tower w 
Gdańsku nie jest dla Polski przychylnie u- 
tpocobiony. Pos. R a t a j  zwrócił uwagę na

tycłiczuscmyeih perj’j!Ctyj tej sprawy n a ; koauecznodć udzielenia praktycznej dyrekty 
konforencyi pokojowej Ma® owych czynno * 7  ministrowi spruiw zagrań., wybierayą-je- 
ści jako delegata. M. rn. p. Prątek oświad1- 1 ?1U ®i'? w  sc-botfę z powTOten. do Paiyria 1 
czjrł, iż wobce p. Clemcnccaiii podkn.eślrł, j a k C e l e m  tej podróży powinno
preykre v .iilenio w społeczeństwie polakiem ”7^ _ku lon ie  nasady mandatu dSa Galieyi
wywarła docyzya Rady Najwyższej w sprar 
wie Galicy i Wsaiiodniej.

W czasie dysk,u.-yi, jaka się nostęp-nio wy 
wiązała, starano się wyjaśnić powody, dda 
których b. wicem ka spraw m gr. S k r z y ń -

Wechodniej. Ks- L u t o s ł a w s k i  krytv- 
kował_ szczegóły statutu d8a GaJ teyi Wscho­
dniej i w/powieóiziaJ się przeciwko „nmne- 
styi dla ukiniiiiskich bandytów". Pcs. P e r l  
vwalczał zn&adę mandiaitiu jako z grantu złą;

i k i  u  jedmem z j.-osi'daeń komfeyi' w paź- : w  ®P?a'w"'® . 
dziemikra udizaełil uspokajają* vch informa- _ .Sl*.. i<odnj|ej, prz< szłaby pewni© tok ze co doustokajejących 
eyi, jakoby groźba pron izo-.yum <fla Gati- 
cyi Wschodniej była już zażegnana.

Następnie omawiano sacŁ^gółowo kwe 
styę, co jest właściwym pomodem opefru 
Anglii przeciwko defiTOtywneniu nzzyznaniu 
Galieyi Wschodniej Foltece.

Pos. L i e h e r m a n ń  prawi o wyjaśnie­
nie, czy pomiędzy oporom Ansto a  działaj

Litwy i Białe..,usi. W przeciwstawieniu do 
tej zasfóy wysnućby należało zn.dkk; fede­
ra c ji  i dlatego zdaniom m o w y  obecna ta- 
ktyka Polaków wol>ec Rusinów nie o<l- 

I p iwiedoia, gdyż nie pozwaila zapapmnieó o 
walkach, jakie się toczyły niedtiwno.

Po ukończeniu dyi'i]a.syi wyniki jej srne- 
ścil krótgto przowodi ■'cizący Stan. G r a b ­
s k i  i stwierdził jedtoomyślność komisyi na 

nością raeyjakiej dclegoicj • w Paryżu nie za- tym pmukcie, iż zaaadla mamdariu na bit 25
chodzi fałd związek pazyczyinowy. P. P a -  utrudniliby państwu polskiemu jłacyfikacyę
t e k  oświadczył, że przedstawicielstwo ro- Galieyi Wschodni.-j.

Warszawa. P. A  T. Wczoraj odbyło się 
ministerstwie spraw zagranicznych przed­

stawienie urzędni ów nowemu ministrowi" 
P a t k o  wL 

Pierwszy przemówił dyrektoł departa­
mentu politycznego, p. 0  k ę c k i, witają* 
w Serdecznych słowach nowego zwierzchni­
ka i przedstawiając mu urzędników mini­
sterstwa.

P. lliniuter odpowiedział: Zwloką kilko­
dniowa w objęciu przezemnie urzędu była 
spowodowana staraniem mojem, aby p. pre­
zydent P a d e r e w s k i  zechciał nadal po- 
7-ostać ministrem spraw zagranicznych. Nie 
stawiałem wcale sprawy w sposób: albo Pan. 
albo ja, przeciwnie, pragnąłem przy p. Pa­
derewskim, jako miniso-ze, być wicemini­
strem. Gdybjm był tu w chwili pożegnania 
Pladerewskiego, chclałbjnn wziąć udział w 
wwrażeniu żalu, że opuszcza to stanowisko, 
a zarazem dać wyraz nadziei, łe  ten czło­
wiek niezwykłych zalet, gorący patryota, 
wielki mąż stanu, znowu na me powróci. 
Aby sobie zdać sprawę ze stosunku mojego 
do pracowników ministerstwa, potrzeba 
wziąć pod uwagę, kim ja jestem. Równic, 
jak panowie, jestem pracownikiem. Mam za 
sobą 30 lat pracy, znam życ;e urzędników, ich 
zalety, wady, potrzeby i dlatego zawsze bę­
dę rozumiał moich współpracowników. W ró- 
żuyeh warunkach pracowałem, ale zawsze 
stosunek mói do współpracowników był bar­
dzo dobry. Zarazem jednak w m ig an ia  mo­
je były zawsze dużte, a tutaj będą może je ­

szcze większe. Uważam bowiem, że okres 
stworzenia państwa polskiego czyni nas naj- 
szezęśliwszem pokoleniem Polaków i wyma­
ga od nas mrksimum pracy.

Przed wszystkimi nami staje olbrzymie 
zadanie otworzenia gmachu polskiej polity­
ki zagranicznej. Nis wątpię, ie  w laale po­
trzeby nikt z państwa nie zawaha sie ani na 
moment, aby poświecić pracy około pań­
stwowości polskiej swoją Jdziewiątą go­
dzinę".

Szanuję przekonania polityczne każdego z 
pracowników, ale swobody te mają oni poza 
tym gmachem. Tutaj bowiem pamiętać 
wszyscy musza, ie  jcet jedna Polska, jeden 
obywatel polski, jedno Ministerstwo spraw 
zagranicznych, którego głos musi być jedno­
lity. Szczególną uwagę zwracać będę na 
każdego fachowo uzdolnionego pracowmŁa, 
bo jak me wolno tracić grosza, tan nie wol­
no marnować tak wielkiego kapitału, jaki 
przedstawia uzdolniona fachowo jednostka. 
Zmian żadnych nie uuatn zamian.' wprowa­
dzać, póki nie poznam dokładnie całego war­
sztatu. Niema bowiem nic gorszego, jak oro- 
wizoryum. Jako  prawnik mam zawsze na 
oczach zasadę sprawiedliwości. Widzę w ka­
żdym obywatelu równego innym, mnjąeego 
prawo do tej równości. Gdy kto kocha Pol­
skę i ma kult dla budowy państwowości pol­
skiej, raa jd ^ e  we mnie, bez względni na 
różnicę i odcienia, ivczliwego przjjaciola 
i sprawiedliwego kierownika.

wypov.n‘edź!eli się za pcEOSfawicniem nafty 
aprowizacyjnej w ręku min. apr.

W sprawie gospodarki s e ł ą  stwierdzono, 
ie  produkeya stale się podnosi. Przewidzia­
ne jest uruchomienie s o l a n e k  i n o w r o ­
c ł a w s k i c h .  0  ile środki traoBportowe 
pozwolą, doitawa sok konsumentom będzie 

najbliższej przyszłości zapewniona. 
Naeitęfnio pracdi-itawiona zosrala przez p. 

S t o i ń & k i e g o  sprawa ewentualnego 
przystosowaimia do potrzeb koiK aim crycii 
przy równoezesnym ekwiwalencie w gotów­
ce, ilości zboża, wydawanego jako ordyna- 
rya służbie folwarcznej. Po obszernej dy- 
akiLsyi uchwalono zachować status ęuo.

Po dwi go lzinaicj przea-wie p, Z a b o r o w ­
s k i  referował sprawę wykonania ustawy z 
dnia 18 listopada, konstatując wzmożenie 
się dostaw zl>oża. w oorównan a z dąnemi z 
pi-zed 15 listopada. VV Kongresówce skupio­
no w okresach tygodniowych: od 16—22 li­
stopada 6-1 :J wagonów zboża, w czem owsa 
117 wagonów, od 23—29 listopada' 964 wa­
gonów zboża, w czem owsa 164 wagonów, 
od 80 listo,'.ada do 6 grudnia 796 wagonów 
zboża, w czem owsa 175 wagonów. Dzięki 
przyznaniu premii z,a doa'.awę owsa skup 
tego ostatni z go wzmógł cię. dostawy pszeni­
cy natomiast są w dalszym ciągu niezna
ozne.

Ogółom w Kogrcżówee skupiono dotych­
czas w ok.ąglych cjfrach 10600 wagonów 
zboża, z czego pszenicy 625 wagonów, żyta-

7650 wagnaów, jęcamienia 1265 watr. i owsa 
1060 wagonów. Sądząc z obecnego tempa 
dostaw spodziewać edę należy, ii  całkowity 
wyznawzony kontyugent będizie skupiony, 
na mocy zaś ustawy z dnia 18 listopada mi­
nisterstwo apiow. ppwmiio obnjmU- o 6000 
wagonów zboża więcej, «i*ż oWŁ.ymaśoby na 
mocy ustawy dnia 29 lipca b. r. Skup w 
Malopolsce również odbywa aię intensywniej 
niż poprzednio. Na 6000 wyznaczot yoh wa­
gonów otrzymai-o już perzeszło 2000 

1 Fatalne warunki klimatyczne i trudności 
transportowo spowodowały, iż Wioikopolska 
nie mogła wywiąeać się dotychczne z przy­
jętych zohowią,zań; miast 300 a naefępnle 
150 wagonów dziennie minieteretwo onrzy- 
muje z Wielkopolski średnio 80 wagonów.

W związku z ogólną sytuaeyą minister­
stwo zmieniło uchwale, powziętą na jednem 
ł  poprzednich posiedzeń Rady, doyczącą 
przydzielenia browarom jęczmienia kontyn- 
pentowego w tym óncłm, iż l>ędą one, mo­
gły nabywać jęczmień ponadkontyngento- 
vy . nie otira; mując żadnego praydziiłu.

W sprawie zboża siewnego minśeteratwo 
proponuje, by dla zhoea siewrego oryg. nie 
oznaczać cen maks., za 100 kg. z.boża za- 
kwrłif. dwu pierwszych odlewów 300 mk., 
za 100 kg. zboża zakwalif. trzech daiseych 
odsiewów jęczmień 120 mk., 1 łnne e-orurnd 

! zboża 250 mk., wreszcie za zboże orzyszczo- 
j no sicwTie o 35 proc. ponad ceny kontyngett- 
jtowe. Zboże sieime, dostarczone odnośnym



łgtr. a „GŁGS NARODU" % tfełiaSI Grudnia 1019 roku. N r. 313,
w

za liczo n o  L-rózi1min. rdn . i d. p.
»a poczet kontyngentu.

W obazernej dy&kusyi, juka sio wy^iąza-

IęcTzio żal bankowi wnieśli podanie o połep>v;Mo by- sposób liczba dzienników polskich
i tu, u ktoś namówi! ich, żeby praytem zażądali, wie wciąż się zmniejsza (świeżo ul
aby im dano Wtul: (kontystów — wyraźnie

f Poważni woźni powinni za- 
kiemu zamierzonemu o- 

albo nazwą sprawo
p o z a  k o n t y n g e n t  o w e. Min. afrow i-! wa-oogo urzędu (starosta, sędzia, profosor itd.), 
safe-yi jtapropoa&wał naai. ceay makśynial- [ albo przymiotnikiem dla oznaczenia siacunku 
tts: iy ta , osries i jęczmień — 250 m t. (za;dla równej osoby starszej lub wybitnej, z którą
WO Kg.), pszenica 270 mk. Po faktycznych; się rozmawia lub koresponduje, tak więc po-
wyjafeaiufcUteh p. minister Śliwiński udż.ie- wstały intytulaeye towarzyskie: pacie dobro­

dzieju (dawniej Wasza Miłość, waszmeść), la-

iwę
wę

isł p©eeezegćlnym członkom Rady odpowie­
dzą pa zapytania, stawiane poza poxz:pł- 
kjea* obrad i ponownie zwrócił eię do ucze- 
<ffcników  Sady z prośbą, by w ie lk ie  zao-b- 
ferwowiute przez nich uiedokŁ*«icści przy 
aafteiyciaeli na tle aprowisaeyjnem były 
kennn&kowaiM ministerstwu w celu nrutyeh- 
iuia- urwage reagowania na ni o w  odpowie­
dni speeób.

Od Wydawnictwa.
Prosimy o rychłe odno­

wienie p rzed p ła ty  w celu 
umkn ęcia przerwy w prze­
syłce dziennika.

*  p s o u r z g .
Kraków, 20 grudnia.

PgRFluYA SOCY ALISTÓW. Wczorajsze 
sprawozdanio „Naprzodu" z posiedzenia Rady 
H. Krakowa zawiera szereg insyuuaeyi pod a- 
'dreseza radnych chrześc. demokratycznych, któ­
re należy publicznie napiętnować. Paktom jest, . . . - , . . . .  ,
.Wbrew twierdzeniom „Naprzodu", że wniosek ł t^ch nikczemnych dtu-hów co kp-jąc się 
w sprawie dodatków drożyzn, dla artystów tea-i23 " t™ *  1 ^  pł»«wy*ern *iei. »p;ą
krów, którv zręcznie przeforsował wirew prze- wok6ł mnrń ' ****** w” elk,cJ kuU,lr?; 
pbo*» regulaminu obrad prez. Fedorowicz przy i t^ ko tr^ść odczytu, _ pełnego wstrząsających 
pomeoy wit opr. Rollego, byl właśnie wynikiem' n* cntów,' rewelacji, ale rowe,ei i chęć przy- 
wkłaia, jaki w tej sprawie doszedł do skutku ^ z e m a  /nndnpów-Czer. Krzyżowe a więc 
Kiędej socjalistami a wiceprez. Rollom. Poro-1 »pewn lenia opieki lekarainoj polskie-um żołme- 
euaiewałi się oni w tej sprawie zarówno przed,! rz‘>wi' wróeb” zapewne salę do ostatniego 
tak i w ciąen posiedzenia. , miejsca. Reszta inei.ozknpionycb jeszcze brie-

Socyałfśti. chcąc pokryć swojo własne, nieja-1 d<* n?lhvc’a T>rzed wstępem na sa] -̂
Bne vr tej sprawie stanowieko, usiłują obecnie; GWIAZDKA DLA DZIECI KRESOWYCH.
wyszukać ofiarę i podsuw ają innym to, oo « - iW  19 K  “ • «,< J r mh
jBi sprow okow ali. i cyjnej m agistratu  posiedzenie K om itetu

Fakłem jest, że dzięki stanowisku chrześc.' kowefro dl* d7>d k.Tf‘ROW?'ch- Uchwalono ro­
dem. mtteych, fizyskali arfyści przesunięcie ter- odezwę do d z ie n n ik ó w , mais ca na celu
minu wypłaty na l  października i podwyżki i w sw w te pulilWn.Aei do składek. Zopmmzo- 
.w kafejoryi 7 na 50(1 K i w ostatniej ofiOK. i wan0 kflnl,t«t' *łołooy * Eauc. /cieli szkól fre-

skawco, magnificoocyo, ekscelencjo i t. p. 
z których wyroeły zwyrodniałe austryaąkie ty­
tuły: nadradca, radca dworu, podurzędnik itp. 
Woźny jest polską nazwą, niemającą nic uchy­
biającego, a w demokratycznych dzisiejszych 
czasach powinno się chyba unikać strojenia się 
w tytuły. Dr K. B.

Z TEATRU POWSZECHNEGO komunikują: 
Dziś tnkiem powodzeniem cieszący się wodewil 
Krumłowskiego „Białe fartuszki", jutro dwie 
arcy wesołe farsy: po południu ..Siostra Helena”, 
wieczorom „Potaaz i Perimutter".

Znany kompozytor warszawski, p. Stefan Ma­
linowski, złożył w dyrekcji naszego teatru 
trzyaktową operetkę p. t. „Kwiat paproci", 
którą scena nasza, w poczuciu obowiązku 
względem polskiego dzieła I autora, jednego z 
bardzo nielicznych w tym rodzaju twórczości, 
wystawi z całym pietyzmem.

Z TEATRU NOWOŚCI komunikują: Dziś
w sobotę „Wiee-małżonck , operetka L. Eysle- g^jy umieszczone w lokalu archiwum paóstwo-

Warsza- 
ubyła „Gaseta 

Polska”), a liczba oscych wciąż się zwiększa. 
W Warszawie wychodzi obecnie rano 5 dzienni­
ków polskich, a 8 obcych w  różnych jęackach.

SPRAWY O POTWARŁ Na przedstawiciiie 
naczelnego prokuratora przy sądzie apelacyj­
nym w Warszawie zwróciło się nunistersiwo 
sprawiedliwości do wszystkich prezesów sądów 
i prokuratorów z prośbą o wy dacie podwła­
dnym organom wskazówek, aby sprawy o po- 
twarz w druku załatwiane byiy z wyjątkowym 
pospiechem. Rozporządzenie powitać naieży % 
uznaniem, szerzenie bowiem lekkomyślnych 
oszczerstw stało 6ię dziś u nas chorobą nagmin­
ną, a prz9wlekłe załatwianie tych spraw pocią­
gało przykre dła spotwarzonego następstwa. 
Krzywdząca opinia, wywołana potwarzą. utrwa­
lała się wśród społeczeństwa, sam zarzut, jako 
pierwotna przyczyna tej opinii, zacierał się w 
pamięci publiczności, skutkiem czego, gdy wre­
szcie odbyła się rozprawa sadowa, wynik jej już 
w pewnej części tylko mógł naprawić wyizą- 
dzoną spotwarzonemu krzywdę.

POWRÓT POLSKIEGO ARCHIWUM DO LU­
BLINA Dawne państwowe archiwum polskie 
w Lublinie, mieszczące niezmierne skarby źró 
del historycznych', wywiózł rząd rosyjski jesz­
cze w r. 1ŚS7 do Wi.na Obecnie udało się Lu­
blinowi uzyskać zwrot wywiezionych aktów. 
Przy pomocy władz wojskowych i władz wi­
leńskich przewieziono je do T.ublina, gdzie zo-

z zamówieniami do wydawnictwa: Biuro Warszaw- mysia Dr Kazimierza Baude i Mieczysława R. 
skiej Drukami Wydawniczej, Tsmka 40. dzimira, z CuUratutj Kasy k m jo w c fS  jJ

liana Różyckiego. Do
Repertuar teatru irJej. icł J . Sióirackłego.

Sobota 20 b. m.: „Kina".
Niedziela 21 b. m.: Po pół. „Je&zczo wczoraj"; 

wieczorem „Nina".
Poniedziałek 22 b. m.: ,,Nina“ L. Kair.pfa,
W torek 23 b. m.: „Nina L. Kampfa,
Środa 24 b. n u  Teatr zamknięty.
Czwartek 25 b. m.: Po poL „Botleem polskie",

wieczorem ,J?ąt!eem polskie".
P iątek 26 b. m.: Po poł. ^ e tle e m  polskie", 

wieczorem .Rorwowi" W. Sardou i T. Barrie‘riL.
Sobota 27 b. m.: p o lity k a "  WL Perzyńskiego.
Niedziela 28 b. nu: Po poi. „Betleom polskie", 

wieczorem „Jeszcze wczoraj" Zofii Wójcickiej.

Rcpcr*—  lejskłeiro teatru pow3?*c!-~ego
Sobota 20 b. n u  „Biało fartuszki".
Niedziela 21 b. m.: Po poL „Siostra Helena";

wieczorem „Potasi i Perlmutter".
Poniedziałek 22 b. m.: „Biało fartuszki".
W torek 23 b. m.: „Księżniczka czardasza".
Środa 24 b. m.: Teatr zamknięty.
Cz.vc.rtck 25 b. m.: Po poł. „Boże Narcdzcnie”, 

wieczorem „Wicek i Wacek".
Piątek 2G b. m.: Po poL „Boże Narodzenie",

wieczorem „Białe farioszki".
Sobota 27 b. m.: Po poL ,J5o±e Narodzenie", 

wieczorem „Barou cygański".
Niedziela 28 b. m.: Po poł. „Dwaj złodzieje", 

wieczorem „Chrześniak wojeniiy".

c-CWKisyi rewizyjnej wy 
brano Panów Piotra Trctera, Jerzego Tucnatis 
Jlnryana Lisowieakiego, Zbigniewa ITorodró 
?kicgo, Eleonorę Księżnę Lubcmifhką. Zastęp 
cami Panów Adama Jordana i Dra Bogusław: 
Longchamps. Rnda Nadzorcza odbyła pierw*?.! 
posiedzenie bezpośrednio po wyborze. Wybrani 
Prezesom Jana Barona Konopkę, zaatępcam 
prezesa, pierwszym Dr Adama Głaiewskiogo 
drugim Stanisława Rr. Badenisgo. Do Wydzia 
hi wykonawczego Rady Nadzorczej powołani 
Jana Barona Konopkę, Dr Adama Głażewskie 
go, Stanisława Rr. Badenisgo, Kazimierza Przy 
bysławskiego. Dr Kazimierza Bandę. Jako za 
*bępeów Ałfroda Hr. Potockiego i K on radl 
Łuszczewskiego. Dyrektorami Banku Związk* 
Ziemian wy uran o Panów Aleksandra DąmbsiDe. 
go i Józofa Strzyżowskiego. 4S91

E$3SrJW!S3Zfli3!3H

ra. w  niedzielę po poł. „Polska krew*8, wieczór j Akta zwrócone ohocilie liczą 3518 to-
„Wice-małżonek". W poniedziałek wznowienie I ni(')Wł g,jy jlośó tomów wywiezionych w r. 1887 
„Miłość walca”, we wtorek „Tam, gdzie sko- j uiiala wynosić 4822. Brakuje aktów starszych 
wronek śpiewa". j z wieku XV I XV. które Rosyanie wywieźli’do

„POD BOLSZE\vICTCĄ PALKĄ". W niedzie- jyroskn y lub Petersburga.
lę o gedz. 5 po południu w sali Kopernika linfw, 
Jagiell. usłyszymy z ust naocznego świadka, 
Dra Grzegorza Stanisławskiego, grozą przejmu­
jące opowiadanie o działalności „ezorazwye-za-

POLSKI FUNDUSZ DLA WDÓW I SIEROT 
WOJENNYCH. Onegdaj w iuagistraole odbyło 
się walne zgromadzenie członków PoL Fundu- 
fftw dla wdów i sierot wojennych pod przowo- 
flnh-twom ks. biskupa Nowaka, dla dokonania 
Wyborów zarządu. Colem tego funduszu jest 
paen.ee dla wdów 1 sierot wojennych z całągo 
kraju. b«e różnicy wyznania. Wybory dały wy- 
a k  aastępujący: Prezydonł Książę-Bi«kup
Adam. Sapieha, I wiceprezydt at: Jare.da w Stc- 
bełeki, U wiceprez.: Stanisław hr. Mycielskl.
Wybrano nadto zarząd główny, wydzUł pracy 
i  ko»i«yę rewizyjna.

DAł.ŚZE SZrZEGÓŁY REWIZYT WOJSKO- 
iWYfTH. Firma Bata, w której składach w ykry­
to uThrzymie magazyny obuwia, czyni obecnie 
starania, by sprawie ukręcić głowę i skonfłsko- 
W a»y te  war odzyskać. Ciekawem jest, iż eho- 
itó  aa tern miedzy innymi zarządca słodowni 
teMMMs przy ulicy Luhiez, gdzie właśnie paki!

dnich I pcnyszechuyeh. dła zbierania składek 
po szkołach. Na prowie.ył ma działać 030bna 
sekeya pod kitrrankieni k*. prof. Maehety. Dary 
w naturze mają być składano u kierowników 
fitaeyi kołeiowych, pieniądze zaś przesyłane na 
ręce skarbniczki, p. Elizy Bocheńskiej, ul. Ko­
chanowskiego 19. Dła powiększenia swych 
skromnych funduszów zamierza komitetu urzą- 
Urte po sM epaeh zH iSrk ę  d » 4 *  ,ar aaSuiau i  d a ­
tków pieniężnych. Podnieść należy, że na ce? 
Gwiazdki ofiarowało Tow. kresów zachodnich 
5000 kor.

KURSY DOROSŁYCH. Z© względu, U  ob­
szary. na których T. S. D rozwijało swą dzła-

REDAKTOROWIE SKAZANI NA ŚMIERĆ. 
Rodaktorowie francuscy, którzy wydawali w 
Belgii 1 we Franc-yi pisma francuskie za pienią­
dze niemieckie, skazani zostali na śmierć.

KONSULAT POLSKI WB FLORENCYI. 
Dziennik florencki „Nuoro giomale" zamieścił 
w numerze z dnia 29 listopada b. r. następują­
cą- notakę p. t. „U consolato dl Polonia". 
„Dowiadujemy się, że w tych dniach znany 
szeroko przemysłowiec, p. Karol Paszkowski, 
dyrektor wielkiego browaru florenckiego, zo­
stał zamianowany konsulem honorowym Rze­
czypospolitej polskiej we Floren cyt Wiedząc, 
z jaką miłością odnosił się zawsze p. Paszkow­
ski do »w oj ej ojczyzny, której niepodległości 
by! obrońcą także wtedy, kiedy jako wygna­
niec musiał uchodzić w świat, gratulujemy rzą­
dowi wolnej Polski, który dzisiaj spełnił akt 
prawdziwej sprawiedliwości, obdarzając za­
szczytem swojego znakomitego obywatela. No­
wemu konsulowi, od tylu lat zamieszkałemu we 
Floreneyi, gdzie jego inieyatywa, jego przed­
siębiorczość umiała powołać do życia kwitnący 
przemysł, w którym zajęte są setki robotników, 
zasyłamy wyrazy naszej najżywszej radości 
a powodu jego nomiuaeyf".

Od siebie dodajemy, że p. Karol Paszkowski 
jest twórcą wielkiego Towarzystwa akoyjnego, 
peeiaslałąewipe wWltAe ero-wsry  « •  Ptom uuył 
I Rzymie, ora* fabiyjk! kxiu aMurznego 1 wód 
mki-eralaYeL

Sobota 20 b. m.: „Wice-małżonek".
Niedziela 21 b. m.: Po poL p o ls k a  krew",

y.icczorcro „Vt7io,<vniałżonek“.
Poniedziałek 22 b. m.: „Miłość walca".
Wtorol: 2:3 b. m: „Tam, gdzie skowronek śpiewa".

“ Z A Z D R O Ś Ć —
dramat salonowy z Byaną Carenne w główne] roi'

w  K I N O  „ W A N D A " .

ZawfaifoTnlonla ! komunikaty. 
ZMIANA NAZWISKA Namiestnletww zezwoliło

łaluośó, zostały  w łączone do Polski, T . 8. L . . p. Michałowi Szas*owi nauczycielowi na zmianę 
widzi obec-n is 'sw ojo-najw ażniejsze zadanie w ; nazwiska rodowego na „Sławnmirski". ąfiug 
podnoszeniu ośw iaty  w ew nątrz k ra ju  i w 7 3 ^ K
celu zam ierza utw orzyć hak w K ra ko wie, .ias mnie knrsor Towarzystw*. Wst^p od nsnbv 12 kor 
w  szeregu m iast prow ineyouałnych k u rss  dla GWIAZDKA DLA D71EC1 POCZTOWCÓW, 
dorosłych. W spraw ie te j odbyła się w czo ra j,W  niedzielę 21 b. m o godz. ne poł. odbwłzie

  * *«  V > o H  . r ł  T I T T A ^ I I  y? Krakowi*
uroczystji Gwiazdk* 

poczty, tele-
PO

f i w w  przy uiicy rainicz, gazie wmenie c a s i ......“ •••...................................................................................... ■ BTTWit, nn~,t w
S «*Mrwiefn znale- ziono. Spodziewamy się jednak,:tr ôkn1u ZarwuJu głównego T. S. D konfereu- j ̂  Potockiego) pim wiz* u.....
Ć łi wbuJw» Baszę przełożą interes szerokich mas CT* P°^ przewodnictwem prezesa Dra B a Ti-  , ] | a  wszystkich p r a c o w n i k ó w
M ftefei aad Interes kilku paskarzy. magazy-! droTrpklosro. przy współudziale prof. Stąhisła- 'grafu i telefonu-w Krflkowi*
  ».___. i . yr« KiiłT?phv |s)V0 U'niwJGH,,PV't|Polcvh 1 K R (\K . 00^)7/TAL« PAinSTW• KOMITETUmjącyoh towar celem stworzenia sztucznego «  ^  trzeby ir, a . m m a o „  lminikllje. ^  p y tan ia  „
« W ^ rx eb o w an ia  i w yśrubow ani* ctw. Konfi- powazochnych. Prof. a tom u G órka 5prawift z*p;«sVwan|e dr>ei na pndwiorzorkj, wyda-
A a t a  amsi być bezwzględną. C2ęćć obuwia na- * przedstawi? szrzefrołowy p4ajv rnająovcp pnm , Faćptw. Komitet pomocy dzieciom, po-
I o d d a ć  dla zaopatrzenia żołnierzy, a j tw0rzT  ̂ ,.Kurećw dorosły-cb*4. Przewidziane Jea* daj?» sio do windomo^ci te wskutek obsadzeni*
tsęić rezsprzedać po cenach umiarkowanych1 minnowicio utworzenie 4 kursów, z
biedw-j bidnośei!

Piry n! 
ka SjKkltera
które Btłożono a rusztem, ale kiedy 
V- ta- przyszła komisja rewizyjna powtórnie, 
ekatgło sie. iż 4 pak już brakuje. Natomiast 
łr  inBych skrytkach znaleziono jeszcze parę ma­
łych magazynów. T tak w jednej ubil.aeyi by­
ło schowanych około tysiąc par trzewików woj- 
eleowyeh * podeszwami patyczkoweiui, w dru- 
^if:j około 800 par damskich, w innej znowu 
ipraescJo 1000 par obuwia dziecinnego i dam- 
O Jago. W  aeey z dnia 18 na 19 b. ra. nadszedł 
4t> 'Cg* „kupca" cały wóz meblowy trzewików, 
króre pcapiesznio ukryto, lecz wojskowość Jo 
Jfdfcabrefe.

t  BMtl̂ isBych „cidkrye'' zanotować należy: 
{w y nl. Bożego Ciała L 12 u cukiernika Lubl- 
U  łtotowrakiogo 6 centnarów metrycznych 
fc»«*k«w*so eukrt; przy ul. Krakowskiej L 25, 
W łotefa Sanla Leinkrama 29 par bucików mę- 
akńeh. których właściciel gdzieś się zgubił.

Rewtere ustawać nie powinny, a władze po- 
triuwr ekanć się nieustępliwemf. Zwłaszcza 

nieeh nie będ?Je zbyt skory do wy- 
deklaraeyi. iż towar zgłoszono. Paska- 

tm  b»w|ea zgłaszają często towar w chwili, 
łoi rew:z%-a sic roznocznie... j

WWKDLUŻENIE GODZIN ZAMKNIĘCIA 
S K ‘  E PĆ W . Mągi- trat"przypomina, żp w  niedzie-

pierwszy obejmowałby kształcenie analfabetów,
k tó rvch  wszystkich mlojiw w kuchniach, nowych zgłoszeń 

* reguły nie przyjmuje się. Jeśli K rak. Komitet

Teatr Bagatela.
t

„Tancerka** — komedya M, Ler.g7,rel£a.
,A. R. C. w mBoścpt—bom tdya R. Coclu*a,

óręczule dla jednej roli kobiecej napissna 
Repertuar . Bagateli". ;komedya jest Tancerka". Longyel daje t*

Sobota 20 b. ma Po poL HI przedstawienie dte I ” £?’T  w y g rą iu a  sią
dzieci; wieczorem „Tancerka". w® wszystkich regestrach wieczyste; k o W

j coecL Więo ta Ix>la, która uważa się za wiel- 
Repertuar teatru „Nowości". iką artystkę, dlatego, ża jest atrakcyjnym

numerem w Variete, może tu śmiać się, pła­
kać, jęczeć, szałeć, tańczyć i raz nawet prar 
wdziwio kochać się w sentymentalnym 
w istocie, ale silnio papry ką choleryczności 
zaprawionym magnacie węgierskim™ Zm- 
-iztą wszystko inne jest tylko f>rzyprawą 
i oprawą dla tej ro li Gr* ją w RtgatołJ 
p. Iza Kozłowska, k tórr, jak i w inno swo­
je kreacye, wkłada w nią cały zapas wici- 
kiego doświadczenia scenicznego, pozwala^ 
jącego tem dobitiiiej wystąpić czyiHiikoas 
talentu artystki i okrasić każdy szczegół 
roli, liryczny i dramatyczny. Głównego par­
tnera tancerki odtwoizyl p. Boi. BizcekŁ 
Jego porywczy Laszlc miał temperament 
niepodrabiany, a  zupełną pewnością techni­
ki w słowie i goście sprawiał wrażenie bar­
dzo korzystne. Spokojną rezygnację roH 
Bojdana, który z pół-demona przemienił sią 
w pól anioła-stróża Lołi, dobrym tonera gry 
uwydatnił p. Frifccho. Świetną w roił pod­
starzałej Maszy była p. M. Szuage-Andru- 
szewska. Reżyssrya p. Wysockiego i stro­
na dekoracyjna (noszą pa sobie stempel UĄ 
staranności i smaku, któro w określeniu „ma­
da im Bagatela" znajdują stwierdzenie na|- 
zupełniejsze.

Z teką samą troskliwością o wystawą 
i wykonanie odniesiono się do mało zajmu­
jące! komedyi R, Coo!us‘a „A. B. C. w mi- 
łości", idyiLicznego obrazka * żrcia aryato- 
kracyt francuskiej obecnej epołd. Rozgryw* 
się róess osia pod urekłetn wdzięku stawrzaf 
damy % towareyFtwa, obsypując,ej członków 
swojej rodziny darami złotego eeres f zło­
tem bwo| kasy. Komedya ta jest słabszymi 
fabrykatem autora, którego talent rekomen­
duje najlepiej może sztuka ..Tlne femmo pas­
sa". Pan' M. Sznfige-Andresrcewsku w rofl 
hrabiny (mniejsza o jej nazwisko'1 stworzył* 
;>ostaó o niezmiernie ujmujątrrch jysncłi, 
pełną wdzięku I dystynkcji, wonieiacą 
jakby dobrocią i roztaczającą wokół siebie , 
ciepło i pogodę. Dla honoru domu grał P. No­
skowski rolo amanta. Bardzo dolrrą rolę sta­
rego rerydenta zaprezentował p. BerskL 
P. C-zanekki pie potrzebował wygładzać

konturów swojego ro d z a ju  akta*

POWODEM WIELU CHORÓB I ROZ­
PRĘŻENIA ORGANIZMU, WYWOŁANE­
GO OKROPNOŚCIAMI WOJNY, jest, jak 
uczeni udowadniają, brak soli lecytyno- 
wych w nerwach i mózgu. Rotrprężonio to 
znamionuje się bólami głowy, nudnościami, 
biciem serca, łęldiwością, bezsennością, 
ociężałością całego ciała ł brakiem energii, 
to jest siły odpornej. Wojna i skutki tejże 
podkopały organizmy nasze w zastraszający 
sposób. Zadaniem n&szem jest więe uzupeł­
niać ten brak soli lecytynowyob w organi­
zmie w naturalny sposób. Zadaniem naszom 
jest więo uzupełniać ten brak soli lecyty­
no wy ch w organizmie w naturalny sposób.
Znanym uczonym udaJo się z Jaj kurzych 
wydobyć owo sole, zwane lecytyną, owe fo­
sforany, konieczne de normalnej funkcji 
systemu nerwowego, które są w stanie orga­
nizm ludzki do równowagi przyprowadzić.
W preparacie Ne*rvivicie *awari* joąt lący- 
tyrta w  połączontu z ekstraktem afrykań­
skiego orzecha Guru, którego znakomite, 
podniecające własności uczeni, Jak Ma-rtnet,
Koch, Peiiere i inni udowodnili, w stsunie 
asfymilującym się z organizmem i sprawia­
jącym uzdrowienie nerwów i przez to eałe- 
go organizmu ludzkiego. Nendyit wskaza­
nym jest więc dla każdego chorego do od­
zyskania sił i dla zdrowego do podtrzyma­
nia takowych, wywołania odporności, ener­
gii i tego ogólnego stann. który nazywamy 
świeżością, młodością, rzeżkośeią.

N crrim t otrzymać można we wszystkich 
antekaeh, składach Państwa, ew. kierować 
zamówienia do apteki Barcza, Maisiałkow- ] ostrości
ska S4. 47B4

Kierownik - organizator

ssg±, r s i a  z uzafradnicniami oFÓlno-łudrkifsni, narodu i pań- iej połof.nnoj łmrlini.
stwa poJskiego. Kursa m ają aię rozpocząć 1 g o  ■ Z KRAK. KOLA T. N S. W. Posicib.enle człon- j T a k t stanow czość. Zgłoszenia pod „Efficiemcy' 
styczn ia . I M *  ? ° 3 * .  przvjrauj« Biuro O głoszeń T. Pietrasaka, W ar-reieraiy: i, «  . if& 4897

Polak, lat 32, W arszawianin!, * g run t, w ykaztał- 
cenlom ekon. handL POSZUKUJE W KRAKO­
WIE ODPOW IEDZIALNEGO STANOWISKA, 
w ym agającego samodzielności i um iejętnej, me­
todycznej pracy. Dłuższa p rak ty k a  k rajow a 
i zagraniczna. Znajom ość jęzj-ków obcych.

■wykryła tajną fabrykę spirytusu w mieszkaniu .TA- 
zefa Hamern. Zakwestycmowano kilkadziesiąt H- 
trńw pprrytnsu grrowego i przyrządy de fabryka- 
cyi. Hamera aresztowano.

OSZUSTWO. Aresztowano wczoraj agenta han­
dlowego. Wład. Serafina, który w październiku 
miał dostarczyć konsumowi kolejowemu 8 waco-

ii JSSI^liTKtn.ni. Brzozowej 1. 15. na cazinaorzu pohnya I gkJ; w  spTłwie pipę nauczycielskich,
3> Program walu. zgrom. Tow, N. S. W. w War-
sznwio.

KARTKI KORESPONDENCYJNE. Dyr. poczt
i telcgr. komunikuje: Z powodu panującego straj­
ku drukarzy w Warszawie, zapasy kartek korea-
m*ndmiovjnyeh polskiego nakładu są ua wyczerpa- miai oosTarczye Konsuroowi Koiejuwei-u o « r« ir  r. . -  .

nńw ziemniaków 1 p ,  poczet zamówienU pobrał i urn Chcąe zapobmdz ru p elr .^ o  b r a k o ^  m nwłw- 
20.000 kor. Ziemniaków nie dostarczył, a ram g ię^ D re  poert ^ u szo n sm
przez całe tygodnie „Terował. ' dmV *  wyrnźcJć w oWog kartki ™

Z KRONIKI POLICYJNEJ. Za kradzież portfeli kładn- * nadrukiem w- — ora* nadrukiem na znac-karh „poczta polska"
I 15 b

NAFTA NA LISTOPAD. Magistrat podaje do 
wiadom ości że racya nafty n* listopad b. r. wy­
nosi: dla gospodarstw domowych 2 litry, ® s prze­
mysłu 4 litry, (Da realności piętrowych _8 Htry,

ssaw a , M arszałkowska U Ł .

w sklepie Rccłit* -pnty nL Floroańskiej arcB"tnwa- 
no znanego złodziei* Z.ygm. Tonderę. —  Areszto­
wano Salomona MGnz* który na targu wczoraj­
szym pa Kleparzu pewnej kobiecie akradl pugila­
res z większą gotówką. — Dezertera Jana Kapn- 
atę. któro w mieszkaniu Dra K. w Podgórzu skradł
z ^ y  z!e^vral  ̂)Mlieva arwzt<nrato,, a następnie od- P«Ucowych 1 i pół litra, db ekk,
dała władzom wojskowym. P*1r 1 l,tr- - -pów

Z Polski 1 ze świat*.
DZIENNIKI WARSZAWSKIE, s

' ostatniej podwyżki płac personału drukarakie- 
i go, podniosły cenę pre®umeraty o e x t  • r y, 

tą j. w ostatnią niedzielę przed Swię- w z g l ę d n i e  p i ę ć  m a r e k  m i e s i ę c z n i e ,  
tksai. praes Biedziełna przy sprzedaży towarów Cenę pojedynczego egzemplarza 
W prapmyślę baodlowviu dozwolona jest tylko sce oznaczyły niektóre dzienniki

rano do 3 po poł., że zatem po u- k o r o n ę .  Równocześnie wszystkie pism? pod- obejmująca

„PRZEGLĄD RYBACKI". Grudniowy numer 
„Przeglądu rybackiego" zawiera: W. KulmatyckŁ

   f Karp w jeziorsn; Dr V Staff: O podarkach komu-
_  Halnych na rybołówstwa sztuczne: Dr K. Sta Znw 

p ( , czenie wapna dla podniesienia ży/ności stawów;
W. Knlmatycki: Sielaw* Dr 8. Rosiński: Nowa 
taryfa celna: W. K ulmatycki: W skazówki ryba­
ckie na listopad i grndrień i t- d 

, KSIĘGA ADRESOWA M, ST. WARSZAWY,
fltaropol- pierwszych dniach stycznia r. p. opnżei prasę
j e d n ą  Księga adresowa pod tytułem „Warszawa 1fł20“, 

najdokładniejsze adresy wszystkiefc
|«ływte tego esaau, t. j. po god*. 3 po południu, niwły hardio znacznie ceny wszelkich ogłoszeń, j

Mimo tej podwyżki, praa* warezawgk* jedno- gtw*ch, ©iftpozyturr rradn polskietro w Poziutó-
 _ A . ,      5 .5  . J - . S .   U . l _____ «_____ i ______T  la ____________________jmyślnie zaznacza, że egzystencja jej staje się skism. Malopolse* f na Litwie, przedstawicielstwa 

Rzptej polskie; z dnia na dzień trudniejszą, a wielu pismom Polski o  grasicą I przedstawicielstwa obee w 
rotee v. manif”- grozi worost ruina. —  Wobec. t.vch «te«inków ?*!■>. uatawodawoay z  adresami posłów

*3»y*tfcfe sklepy bez tvy jątku mają być zam-| 
koicie.

TYTUŁOWANIA. Za dawnej 
WteW b, doręczający pfrzwy, protesty, manif'- grozi wprost ruina. — Wobec tych stosunków 
M*C|te I t. p., mlal prawo do podwady, jeździł cóż ma powiedzieć prasa w Małopolace?! ! w formacie 20V*> aa. i^ryjdtie w oprawia. 
ł» « * »  i dlatego trwał się woźnym. Po rozhlo- MNOGOŚĆ OBCYCH DZIENNIKÓW W WAR- Strajk tocorów \ niezmiernie trudne warunki wy- 
isufc praeMi" ta- oazwa na doręczycieli pozwów, SZA WIE. W Warszawie zaczął wychodzić no- dawniczs wpłynęły "i*eo opóźniające na ukazania 
y a t ępnte zamiatacze stali I różni ..amta- wy dziennik żargonowy p. n. „Der Jud" (żyd), f i l
Sjr&orzy" aażądałi tytułu woźnego. Obecnie wo- wydawany przez Związek ortodoksów. W ten *iem. wobceczam *ał«*y yraeśnl*} zwracać *ła

Wiadomość? gospodarcze,
Zebranie konstytuujące Banku Związku Ziemian.

W dniu IB grudnia odbyło uą we Lwowie 
w saH obrad GaL Towarzystwa kredytowego 
siems kiego zebranie Konsrytuująio* Banku 
Związku Ziemian Towarzystw* akcyjnego.

Zebranie zagaS w zai-tępetwie Prezesa Rady 
Nadzorczo; Związku Ziemias Jana Konopki za­
stępca Jego Dr Adam Głażewski Stwierdził 
z radością powstanie tej nowej notyt.ueyi fi­
nansowej agrarnej, przygotowanej przea Zwią­
zek Ziemba i aaprosfl na przewodniczącego ze­
brania Prezesa Dyrekeyi Gal. Towarzystwa kre­
dytowego ziemskiego Stefana Moysą. Prezes 
zapytuje. <*T zebranie pnzyjnraje be* zmiany 
Statut. Zebrani jednogłośnie statut preyjęłL

Pi im  stwierdza, ie wymagany kapitał za­
kładowy eztery miliony koron jeat wpłacony.
Preze* powołał na subskrybentów Panów: Sta­
nisława Hr. Badeningo i Włodzimierza Hr. Dzie- 
d u^zyckiego.

Przystąpiorm do wyboru sześciu członków 
Rady Nadzorczej. Skrutatorami wybrano Pa­
nów Wincentego Kraińskiego i Dr Stanisława 
Dąmskiego. Wybrani zosteii; Jan Baron Ko­
nopka, Witold Książę Czartoryski, Stanisław 
Hr. Badeni, Alfred Hr. Potocki, Adam Hr. Sta- 
dar-kL, Konrad Łuszczewski De Rady Nadzor­
czej zamianowano: z GaL Towarzys twa kredy­
towego ziemskiego Panów: Dr Adama Głażew- 
skiego, Kazimierz* Przybysławskiogo. Stefana 
Barona Moyee, a GaL Banku dla handlu 1 prao-i ąk&xni^

Flvie-?o W rołi. k tórą mu powtai zono.
ZdTi. Jarór.

Krom? id nm
Warsxaw«k. P. A. T. Na dyJsiejszem poeło- 

dzenin Sejmu, po odczytaraa intorpclacyl, 
marszałek za/winidomił o aairnjajiowamiu (a 
Stanisława P a t k a  minfetaem spraw 
niczny“h.

P. D a n s y ń s k !  zninterpefiował w a p a -  
wio n?jnw®0n4a  niifttykalnoóei poefllikwj 
przsB nicprajwno otwierania i ceoRurowamo 
korespodeucyi poselakie; oraa w  spmwio ja 
D o b r o w o l s k i e  g o .

Marszałek w odpowiedź: pęuyizjiał, że oo- 
ganu podwładne raecaywiócie ?i>jt późno 
oteym ują instrukcje. *Du letiy właściwa 
przycorym interpelmeył pierwszej <» Ó*> cenr 
Kunowania koreepomdencyi poeetelaoj. Cto da 
interpekwył drugio; marsa«ł®k jest zdania, 
że zaszło tiścpoTwziumteoi* i że w danym wy. 
padfco nie wymienRmo w initerpdacyi, o ja* 
kie ceynnoAró posła Dołnowołakiego się roa* 
ehodzL

Pnzyetąpu>oo do rozprawy nad eteposa 
psozydenta mimtetrów.

rie rw sty  zabrał gio« poeeł tfe C ł ą b i l t  
s k i  i w yrazi zadowolecie s  utworzenia 
więkflróści sejmowe-j, na której rząd będzie 
eię mopi opraeć i dokonać bo, czego naród 
potrzebnie koniecznie, a mianowicie rządów 
flrei ręUL Poseł Głąbiński po dłuższych wy. 

wodaeh z aadwwoieniem stwierdza, że Zwią­
zek ludowo-narodowy, którego im kuweta 
przemawia, poprze każdy rząd prawdziwie 
narodowy, boz wzgłędu na ho, ery w skład 
jego wejdą przedstawiciele etoonniefcw* 
mowey.

W programie rządu mówca dop/itooje sięj 
pewnych bruków, rząd bowiem nie w w * ' 
tnodał o dążeniu do osiągnięć Lr więkmM J* 
dnolitaści mwodowoj w  państwie, 
w dziedzinie przemysłu I handlu- ®b'ńrmi- 
ctwo roowey pragnie, aby rzifd Pr*ystą{di 
do zapewiedwianydi czynów. (Mowę poałg 
Glębińskiejfo Rrzyjęła praisj**

-Sr
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P. » & t1  i p k  i z P. P<*. w dlużFzym wy- 
^.•wodate p tód ri sitoej Jfryityce 9-miesiccznc 

^ n d y  Pa']ere wsl;;ogo. Mówca krytykuje 
poprzedniego gabinefai i oswiad- 

rKi, i  o -wobec tego, ii obecny gabinet p. 
ęiittokicgo rtworaoay został na podstawie 
tonowy o oŁarakterze na wskróś reafccyj- 
r.yra (slótća tc wywołały w Izbie wielką 
V. rzawę), i zasadniczo nie różni się w niczeni 
od gabinetu poprzedniego, stronnictwo 
inot»ev odmawia gabinetowi p._ Skulskiego 
euyełńie swego zaufania. (Oświadczenie to 
tiawica pay je ła  głośnym śmiechem).

p . H e r z , w  imieniu stronnictwa demoksa 
<yj jctazcScijań slticj, oświadcza, że jakkol­
wiek -niektóre wywody prezydenta inrni* 
gtrów do pewnego stopnia zgodne są z dą­
żeniami klubu mówcy, to  jednak w progra- 
4i.i9 ym widzi mówca pewne braki. Mimo 
tych braków stronnictwo mówcy popierać 
będzie ten mad. o ido sprosta on zadaniom,
2"-Iv«e sobie wytknął.

P. S t a p i ń sk i, w imieniu le wicy strom- 
bletwa ludowego, nadzwyczaj oiltro kryty­
kował zarówno poprzedni rząd, lak i obe­
cny. W sprawie reformy rolnej zastrzega 
ćSo mówca przeciw przy!cra wy waniu tej spna 
,wy no poslądów Tmirtiri klasowych.

?. 1? r 11 e n b a u u. ''•(■Łodzi na trybuną, 
fl.by zabrać glos. (Na. sali od-zyc/ją się okrzy­
ki: ..Precz z nim! Prowokator żydowski!
Oddaj pan Wilno! Zwróć pan Mińsk 1“).  ̂P.
&nM*Kibamn wyeksył cały szereg oskarżeń 

kwesty! żydowskiej. Przemówi unio p. 
Oruonbirama, pełne oskarżeń przeciw strocni 
Ctwom i przeciw całemu społeczeństwu, 
przerywali posłowie okrzykami. W śród ha­
li u iw e ł  Grucnbamn zeszedł z trybuny.

P. ke. O k o ń  zabić -la. gios. Zaraz pkuw- 
pzo lego słowa wywołały taką wrzawą, że 
pomimo dzwonka marszałka i wezwań do 
■ cipokoju, mówca -nie mógł praeinawiąć, waglę 
dnie nic wypowiedział ani jednego zdania, 
któreby można dosłyszeć.

Na wniosek marszałka zamknięto dysku- 
syo.

Sejm przyjął znaczną większością ekspose 
prezydenta ministrów, wyrażając mu zsufa- 
nie.

Izba przeszła do dyskusji nad wnioskiem 
u zmiaaae administeacyi na kiesach wscho­
dnich.

Pra. Jan T> ą  m b s k  i omawia niedoma­
gania administracyjne, zwłaszcza na kre- 
Ę.:ch wschorlnicilfl Wykazał, jakie irnidmości 
administracyjne tam panują i domagał się, 
aby rajd nie szczędził picnięuzy, albowiem 
gytitfwsya. która się wytworzyła przez braki 
tiidministracyjne może się w przyszłości bar­
dzo ęjmitono 'odbić na interesach państwa 
polskiego.

P. N i e d z i a ł k o w s k i  z P. P. S. mó­
wi! o nadużyciach władz wojskowych na 
kresach.

P. ks. L u t o s ł a w s k i  w pnzemówasBiu
erycHi zaznaczył, że utworzenie zarządu cy- 

" ^ ^ T R ą —iiioa iji niii 11 li y aohattokh spo.kało 
s-te % żywym W Jl ™ l  , » i „ .  - artWte.
Nikt jednak nic przypuszczał, że 7. ezssem 
s Lanie się ten mcząd ilastyUieyą nieuchwy­
tną. Mówca stawia następujące rezolueye:
!) Stdm wzywa naczelne Dowództwo, aby 
Btezwloczsne przekazało zarząd cywalny na 
tiom ąch wschodnich pod kompetencją rady 
jnuJ-trów . oddzieiając teren przez nią ad- 
j j jn ‘.'tuG.wany od właściwego pasa przvtrc»n- 
tuwego. 2) Selm zastrzega praw-o wydawa- 

mia ustaw obowiązujących na ziemiach 
jwscho nich wyłącznie dla władz ustaw oda w 
szych Rzeczypospolitej i uznaje nadal za m -  
fnszenio tego prawa wydawanie orzeczeń 
B moca ustawową -prace władcę fcjstoo&aw- 
czc bez poprzedniego upoważnienia Sejmu.
W Sejm wzywa ministra skarbu, aby przed- 
foźrl S anow i sprawozdanie rachunkowe z 
Elu;] wypłaconych Naczelnemu Dowództwu 
tui cele Zcjracdu cywilnego ziem wschodnich 
I  wzywa rząd do włączenia zarówno docho­
dów mioj-cowyob, jak i  koafcbów adnainistra- 
«?yi ziem wschodnich do budżetu "bieżącego 
Ezeożypospolitej zupełnie niezależnie od 
I)«dż3t.ii ministerstwa spraw wojskowych.

W glofiowąaiu przyjęto wnioski komisyi i 
Igzelutye pos. ks. Lutosławskiego.

Z kniei p. M a ł y s z k o  referował usta­
wę > przyznaniu nagród za pomoo w zwal- 
*zr~ i przemytnictwa.

zba przyjęła ustawę tę w drugi cm i trze- 
Csem czytaniu, jak  również wnioski komi­
sy! s a mowo - budżetowej o przyznanie 
feiikcyonaryuszotn państwowym, nauczy*
-cielom szkól powszechnych 1 prcfeM rau aa- 
Jkładów N- -?',z«vch dc latku drożyznia- 
ne

^..„aiemu wniosków kotnisyi odbu­
dowy kraju w sprawie darowania grzywie® 
sądowych, nakładanych na ludność wiejską 
aa samowolne pobranie z lasów państwo- 
■wych drzewa na odbudowę zagród zniszczo­
nych przez wojnę referował p. ks. S t a r ­
k i ® w i c  z ustawę komisyi aprowizacyjnej 
w  sprawie aprowizacyi Zagłębia dąbrowskie­
go, częstochowskiego, oraz Małopolski.

Komisya. proponuje rezolucyę następują­
cą. Poleca się rzędowi, by wspomniane (w 
bprau.ocdariinj miejscowości miał w pilntj 

'ttw adze. uwzgupiniając zwłaszcza miasta 
i powiaty podgórskie Małopolski, gdyż za- 
opatrzonio tyci; ośrodków przedstawia się 
wprost rozpaczliwie. Rezolucyę tę Izba przy- jZ POBYTU

I
Następnie uclswalono projekt ustawy

o fraedlużeeki czasu służby wojskowej ro­
czników 1896— 1899, powołany oh na obsza­
rze D. O. U. krakowskiego.

Na tom wyczerpano porządek dzienny. _
P. H e r t z  uzasadniał nagłość następują­

cego wniosku: Upoważnia się ministra byłej 
dzielnicy pruskiej do wydania wszelkich za­
rządzeń, umożliwiających ujęcie ptzez rząd 
całkowitego sprzętu tegorocznego ziemnia­
ków i nasion olejnych w byłej dzielnicy pru­
skiej. Nagłość wniosku i sam wniosek przy­
jęto.

Wkoucu uchwalono nagłość wniosku, 
zgłoszonego przez ministerstwo byłej dziel­
nicy pruskiej o wydanie ustawy, zmieniają­
cej niektóre postanowienia pruskioj ustawy 
o podatku dochodowym z r. 191)6.

Na tem posiedzenie zamknięto. Marszałek 
naznaczył następne • posiedzenie na dzień 
8 stycznia 1920 r., życząc posłom wesołych 
świat.

Ustawy czwartkowe.
Warszawa. P. A. T. Na czwartkowem po­

siedzeniu Sejmu po przemówieniu prezyden­
ta  ministrów przystąpiono do porządku 
dziennego. Przyjęto w trzeciem czytaniu 
ustawę o czasie pracy w przemyśle I handlu.

Następnie przystąpiono do obrad nad 
sprawą |>oprawy bytu nauczycieli, którą po 
dyskusyi przyjęto, tudzież uchwalono usta­
wę o przyznaniu stopni i pi a w oficerskich 
weteranom z r. 1881, 1848 i 1S88, ustawę 
o wymiarze podatku czynszowrego za rok 
1919/20 w bviym zaborze austryackim. oraz 
o zmianie niektórych postanowień ustawy 
o bezpośrednim podatku w tymże zaborze, 
dalej ustawę o ochronie lokatorów w byłej 
dzielnicy praskiej, ustawę o przedłużeniu 
terminu przodaw-nienia, oraz przedstawienia 
do zapłaty kuponów procentowych, rento­
wych i dywidendowych nr. obszarze byłej 
dzielnicy pruskiej, wreszcie ustawę o amne- 
styi dla pizekroczeń przepisów o państwo­
wych podatkach i opłatach stemplowych, 
które obowiązywały w byłym zaborze pra­
skim.

ferznych, W .o jo i o c h o w a k J ,  k tó ry  
rajj po południa pnzytoył do Lwowa z sze-
feru *ckoyi bezpieczeństwa miniatoirstwa 
jfpirfW wewnętrznych, p. Urbanowiczem, od­
był saemęg kooifoiencyi urzędowych. Kocfe- 
reneye te, jak donoszą pisma, dotyczą po­
działu Gaiicyi na województwa, reorgaruaa- 
cyi służby bezpieczeństwa, epaaw aprowiza- 
cyjnych i masowego zwołnionia jeńców, in- 
temotwanytcłi * obozów na terenie wscho­
dnim Małopolski.

PROTEST ŚNIATYNA.
Lwów. P. A. T. Rada przyboczna miasta 

^niatyna na. poeiodzen.ru, odbytem dnśa 17 
b m. przy udziale reprezenfcintów wnzyal- 
kich narodowości założyła uroczysty pro­
test przeciwko decyzyl Rady pięciu w gprs-

—  •       ---
gów wsobowyeh będzie zastanowimy w eza- 
sio od dnia 24 b. m. o północy do dnia 27 
b. m. do północy. W yjątek stanowią tyłko [ 
pociąirf koalicyjne: Praga—Paryż i W arsza-; Chamberlain w sprawie odnoirtenia ryjków

0 kredyty niiędzyfta?odo»e.
Hcga. P. A. T. W Izbie gmin oświadczy!

wa—Paryż.

CZESI NIE SPRZEDAJĄ $L ,\SK X  
PRUSAKOM.

Praga. P. A. T. Na wczorajszem posiedze­
niu Zgromadzenia Narodowego odpowiedzud 
prezydent ministrów T u  s z a  i na interpaia- 
cyę w spawie pogłosek, jakoby w Pradze 
bawiła niemiecka delegaeya, która zapro­
ponowała rządowi czeskiemu dwa miliardy 
marek wzamian za po zestawienie przy Niem­
czech przyznanych Czechom iddndem poko­
jowym części Śląska Praskiego. Prezyaent 
mrniatrów Tusząc oświadczył, że podobnych

wie wach. Małopolski. Rezolucya Gomora | pertraktacji nie było. Prawdą jest nato-
się od rządu 
na traktacie

i Se(jmu, by odmówił podpisu

Z  komśeyi s ^ ?mtiwvGh.
Warszawa. P. A. T. Dziś ukons-tykuowshi 

się nowa .kamDya dla rozrachunku s pań­
stwami zaborezemi Po Eagsoeniu obrad
praea mai^azaSka p. T r ą m p c z y ó s k i e g o *  
przewód:nictwo z racyi stansaefóstwa oJbrął 
p. B r u n ,  pGfizem komkya ukonstytuowała 
się, wybierając _na praewodnicząeego p 
G r z ę d z Le 1 a k  i © g o, na witce paizewCHlni- 
cącego p. W i e r z b i c k i e g o . ,  a  ma sekre­
tarza p. S e r w a t o w s lc i e g o.

Postanowiono zażądać od Głównego Urzę­
du likwidacyjnego sprawozdania z dotych­
czasowej diziałnłtnośoi. Ecfersuty rozrachun­
kowe powierzono p p : W i e r z b i c k i e -
m u - -  roarachunet b. Królestwa z Rosyą, 
S t e  s ł ó w  i c  t e w i  ;— TOSJraeó winek Gaii­
cyi z Austryą, D a c h o w s k i e m u  — roz- 
l-aebunek b. diziełnioy piruskiej z Piusami.

Dziś preed południem odbyło się posie- 
dwesiie komisri spraw zagranicznych pizy 
trdztaic marszałka Sejmu, ministra, spraw za- 
gra9;iic;Z.nyoh p. P a t k ą  i b. prezydenta mi­
nistrów p. P a d e r e w s k i e g o .  Tematem 
obrad bvła sprawa Galicy! Wschodniej.

P. minister P a t e k  przedstawił dotych- 
czafiewy stan tej ap.rawy, która t.rzv razy. 
stanowiła przedmiot obrad Najwyższej Ra­
dy. Mianowicie w czenrcu prziPidstawiła de- 
lągacya pokska memoryąl, w lipcu wy^-hicha 
ła Rada Najwyższa, reprezentację lwowską, 
a w listopadzie p. Patek brał udział jako de­
legat Polski.

W obszernej dyakrasyi, jaka się wywiąza­
ła, omaw iano szczegółowo kwestwę. w czem 
tkwi opór An??.il przeciw definitywnemu 
przyznaniu PoJsce Gaiicyi Wscho'!aic|. W 
dalszym ciągu toczyła sio dyslcusya infor- 
m*cyjna WTohec tego, że minister Patek wy­
jeżdża jutro, t. j. w sobotę, do Paryża 1 Lon­
dynu.

Dżuma na froasis wscbô isn?
Lwów. P. A. T. Okręgowy Urząd Zdro­

wia we Lwowio otrzymał dziś od prezesa 
Komisji Zdrowotności z Dowództwa frontu 
wiadomość, że w okolicach Kaaiieńca Po­
dolskiego wydarzyło się kilka wypadków 
upgłych zachorowań z wymikiem śmiertel- 
cym, budzących podejrzenie dżumy. Gkrę 
gowy Urząd zdrowia, sanmądzR natychmiast

mia3t, że jawiła się u niofra dcputacya nie 
miecka, która zaproponowała rokowania w 
sprawie pewnej korek tury pranie. Rząd cze­
ski postanowił jednak wypebrić co do joty 
postanowienia traktatu pokojowego i nie 
może w tej sprawie podejmować żądny 
pertraktacji.

CZESKO-NIEMIECKIE NARADY
APROWIZACYJNE.

Praga. P. A. T. , J ’rager Tagblatt" donosi 
z Cieplic, że z powodu pogorszenia się »y- 
tucc>i żywcościow cj w Czechach półuoc-

Irodld dla ^Ebediama zagadlcowoj chorobja Inyeh, poruszono myśl doprowadzenia do 
Leka-nz powiatowy w Skalacie, d>r. R a t k o ,  |konferencji pomiędzy niemieęki&mi partya- 
otazymał upeiważnitme do poczynienia mj polityczncmi a rządem czeskim. Konfo- 
wszelkich koniecznych sMuacmań. Dr EehUo f ronera rozpocznie eię w sobotę, cwentual- 
połuił przoz szereg lat obowiązki konnsaiTza |n ;0 ^  poniedziałek. Prezydent ministrów
sanitarnego na kwarantannie w Egipcie z ra 
mienia międsynanedoweś komisyi dla swalj 
craflia dżumy.

Przeciw Mmmmm w Polsce.
Warszawa. P. A. T. Komitet organiza­

cyjny zjazdu pod hasłem ,,Zabcz]>icczenic 
społeczeństwa, polskiego od bołs.zewizniu“, 
smołuje zjaizd. który się odbędzie w Warsza­
wie w dniach 17, 18 i 19 stycznia 1920 r. 
Wszystkie instytucye, pragnące wziąć u- 
dział w zjeździe, zachcą się zgło&ić w eelnu- 
taryacie w Warszawie, uh Jasna 32, do 5. 
stycznia 1920. Ze względu na trudność wy­
żywienia i znalezienia miosslcaaria w War 
szawie, komitet udziela o-lnsi-nycli ułatwień.

Psisika i s i s M  H f e i m
V/arszawa. P. A. rf. Komunikat sztabu 

generalrego wojsk polskich z dnui 19 b. m.:
Front litewsko-białoruslu: Próba sforso­

wania Dźwiny przez bolszewików ca połu­
dnie od P ło c k a  została przez nasze oddzia­
ły udaremniona, piechota nasza śmiałym 
wycadem zajęła przejściowo Kamień, biorąc 
jeńców, jedno działo i wiele zdobyczy wo­
jennej, zmuszając bolszewików do ucieczki.

Front wołyński: Spokój.
W zastępstwie szefa sztabu generalnego: 

Haller, pułkownik.

a giM fE!ui i
Warszawa. (Telefonem). Z P o z n a n i a  

donoszą, żo tamtejsze władze poczyniły za­
rządzenia, celem zajęcia ziem, odstąpionych 
przez Niemcy. Zajęcie Torunia i Bydgoszczy 
przez oddziały polskie, obecnie już gotowe 
do wymarszu, nastąpi około 6 stycznia.

I5c t . Henrys Istotnie opuścił Polską.
Warszawa. (Telefonom). Informacye, na­

deszło z P a r y  i  a, potwierdzają doniesienia
0 odwołaniu szefa francuskiej misyi wojsko­
wej w Polsce, gen. Hcnrys‘a. Jego miejsce 
ma zająć g e n .  M o r d a c q .  W związku z 
tern dzisiejsza „Gazeta Warszawska" pod­
kreśla, iż wybór gen. Mordacq‘a nie je3t 
szczęśliwy, ze względu na wyraźnie wro- 
g: stosunek żydów do państwa polsldego
1 dlatego norniuacya ta  mu9i być przyjęta 
przez społeczeństwo polskie z wnelką rezer­
wą. Może to również oziębić serdeczne sto­
sunki oficerów polskich i francuskich.

MIN. WOJCIECHOWSKIEGO 
WE LWOWIE.

Czesi boją sią napadu Wągrów.
P.nga. P. A. T. Czeskie Biuro prasowe 

donosi z Parytśa: W czasie konferencji mi­
nistra spraw zagranicznych Dra B e n e s z a  
u prezydenta ministrów C 1 e m e n.c.e a.u 
Dr Benesz zdał sprawę ze sytuacji na Sło- 
waczyżnie i poinformował Clemenceau o 
agitacyi węgierskiej. Dr Eenosz oświadczył, 
że ze względu Da przygotowania v,ojskowe 
Węgrów do napadu na Siowsczyzuę, rząd 
czesko-sJowaclci przedsięwziął najenergiez- 
nfcisza zarządzenia obronne.

Połączenie telefoniczne z Wisduiem było 
dziś od południa przerwane.

PRAGA OŚRODKIEM LOTNICWA. 
Warszawa. P. A. T. Radio z Paryża. 

Z Pragi donośną, że organizuje się tu wielkie 
centrum lotnictwa. Ma się rozpocząć budo­
wa wielkich warsztatów samolotowych dla 
ruchu pasażerskiego. Są przewidziane czte­
ry linie lotnicze: Praga—Drezno— Berlin— 
Hamburg, Praga—Lipsk—Kolonia—Paryż, 
Pra ga—Kraków—Wa rszawa, Praga—Presz- 
burg—Koszyce. Oprócz tego ma być Pra­
ga stm.yą linii Bruksela—Sofia—Rzym— 
Saloniki.

Czssi tr?cą  kredyt polityczny.
Cieszyn. (Telefonem). „Narodni Listy" do- 

uoszą, że cały szereg przedsiębiorstw za­
granicznych powierzy firmom czesko-słowa- 
elcim surowce do przeróbki. Ponieważ je­
dnak zagranica straciła zaufanie do Cze­
chów, zwłaszcza po znanych wypadkach 
majowych, rząd czesko-słowaeki musiał wy­
dać gwarancję, że nikt wewnątrz kraju to­
warów tych nie może zasekwestrować, ani 
wogóle ich żądać. „Morgenzeitung" stwier­
dza w tej sprawie, że główną przeszkodą 
korzystnego dla Czechów przeprowadzenia 
tego rodzaju powierzonych robót jest nie­
ufność zagranicy odnośnie de politycznyck 
ctosunków CzccbosławacyL

W strzy k n ie  rushu kofgjowgga 
w Czechach.

Praga, P. A. T. Czeskie Biuro pras. do-

T u s z a r  oświadczył gotowość pertrakto­
wania z przedstawicielami Niemców. „Pra- 
gsr TagblaUć* zaznacza, że dzieje się to po 
raz pieęwszy, iż rząd oficjalnie zgodził sic 
na perl raktacye przedstawicieli itieinieeldch 
z Czechami.

Przed straikism .dzienaikarzy czeskich.
Cieszyn. (Telefonem). Syndykat czeskich 

dziennikarzy i związek dziennikarzy nie- 
mikckich w Czechach, idąc. solidarnie, po­
stawili wydawcom ultimatum i czekają na 
odpowiedź d o d . l 9 g r u d n i a w  p<^udnic. 
W owym dniu odbędzie sio ponowne wspól­
ne posiedzenie, na którem omówi się ewen­
tualne dalsze kroki.

Lwów. P. A. T. Minister spraw wawnę- nosi, że z powodu braku węgla ruch pocią-

T r u d n e  r o k o w a iiia .
Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. donosi 

z Paryża: Rokowania z delegatem! niemie­
ckimi toczyły się przez dwa dni i nie wy­
dały rezultatu. Rozważano poszczególne pro­
pozycje. Co do wydania 400.000 tonn do­
ków i urządzeń portowych oświadczyli 
Niemcy, żo mogą wydać tylko połowę. Da­
lej oświadczyli Niemcy, że 6 wielkich k rą­
żowników jest im potrzebnych do strzeże­
nia wybrzeży i w zamian za te krążowniki 
proponują wydanie wielkich okrętów, które 
w czasie wojny były w  budowie. Prepozy- 
cyl tej nie przyjęto, * powołaniom się na 
postanowienia traktatu, że owe okręty ma­
ją być zniszczone. Ponieważ konfereneye 
uio mogą się przeciągać, rozstrzygnięcia na­
leży się wnot spodziewać.

W p k  wyborów w Gdańska.
Sosnowiec. P. A. T. .,Kuryor ŚLąski" po­

daje wynik wyborów do Rady gminnej 
Gdańsku, które się odbyły w niedzielę dnia 
14 b. m.: Na 89.000 głosujących ońrzyroaJi: 
niemieccy nacy-onaHści 18.331 głosów — 14 
radnych. Po&aicy 7.391 głosów — 5 radnych, 
Zjednoczone . partye socya3i»tyczne 26.834 
giosów — 20 radnych, oentroiwcy 13.271 
głosów — 10 radnych, niemieccy demokra­
ci 12.032 głosów — 9 radaycR Związek go­
spodarczy 13.101 głosów — 10 radnych.
ZAMACHY DYNAMITOWE W HISZPANII

Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. donosi 
s Paryża: Z M a d r y t u  i B a r  c e l  o.n.y 
nadchodzą lewel.icye o zaburzeniach ł za­
machach dynamitowych. Mają być liczne 
ofiary.

JatKfflia wysyła wojska na S yh erą .
Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. podaje 

doniesienie „Chicago Tribune", wodłe któ­
rego japoński ambasador odbył koufereaeyę 
z Laiłsingeai i zawiadomił go, że Japonia 
zamierza wysiać na Syberyę sTlideJsze od- 
działy wojska, gdyż obawia się, żo jej inte­
resu w Mongolii i na. Korei mogą być za­
groź ono przez wojska czerwoce.

Ugoda w sprawie traktat* pokojowego.
Sztokholm. P. A  T. „New York Times" 

donoszą z W a s z y n g t o n u ,  że tnworz^są i 
została komlsya ugodowa, złożona z jedne­
go senatora republikańskiego i jednego se­
natora demokratycznego, mająca doprowa­
dzić do ugody w sprawie traktaiłu. Demo­
kratyczny senator Untewood, członek tej 
komisyi, oświadczył, że powinno przyjść do 
ugody, gdyż bezpośrednie przyjęcie trak ta ­
tu bez przeszkód jest niemożliwe. Gdyby 
ugoda, nie nastąpiła, będzie przyjęty wnio­
sek senatora K n o k s a ,  we He którego trak­
ta t będzie przyjęty, a co do Ligi narodów 
zapadnie później dopiero deeyzya.

kredytowych, że prowadzą do tego 1 ylko 
dwa sposoby, mianowicie: wzmożenie pro­
dukcji i nowa pożyczka. W sprawie między* 
uf.radowycłi kredytów rząd .angielski wraz 
z Ameryicą i innymi spraymicrzeńcaml pra­
cuje nad rychłcm uiegulowaniera tychże. 
Aneiia jest gotowa współdziałać w tern, aby! 
ożywić życie gospodarczo.

Z a w i a d a m i a n i e .
Ze względu na ciągłe nieporuzsmlenia, 

podajemy do wir.doamśd publicznej, żo 
wszelkie komunikaty, informacje i \ «drię- 
kowauła zarówno osób prywatnych, j^k 

jnstytucyj społecznych i rzędowych z*, 
niśesr.zzać będziemy w myśl uchwał Zwią. 
eku wydawnictw pism ccizic-naych t y  lir  o 

o p ł a t ą  c a  w a r u n k a c h  o^łt>* 
; z e u .  V/ wypadkeeb zasługujący eh na 
szczególne uwzględnienie będzie udzlc-locy 
pewien procent opust’!.

WYDAWNICTWO
„GŁOSU NARODU*. „

ARTYKUŁY TOALETOWE
«ss4

SMOCZKI GUMOWE
nadeszły ST. BARAN iSUa Kraków. /7o*

M n T V |  P ~ T A 3 I,IC H I MODKLE  
1  ̂ ... ANATOM ICZNE

titómAS NA ir fO U K f

N a  p o d a r e k  ś w 3 ą 4 e c z n y
A n to n ieg o  C h o ło n iew sk ieg o

D u c h  d z i e j ó w  P o l s k i
Do nabycia we wszystkich kSięgacaiindU. s

Reprodiskcya drezde^sbie
& 6 .5 9 .

DROBNER—KRAKÓW.
Z cechu krawców?

Na a r ty k u ł  u d a la  15 grudnia o u |i— fa  
d a n  u  „ P C t ó K I M  R Ę & G O Z B C L N IK II*  

(do nabycia w btarach dzienników ieóMłkołetafcalk} 
4881_____________ PIOTB GÓRKA, prawni.

O s t r z e ż e n i e .
C elon  uniknięcia ciągłych niop o to k i mieAj 

w ynikłych a a  tie w ykorzystyw ani* i oad  izy- 
w ania mej fum y praei K a z i  m i e i ^ a  
b r o w t k i e g o ,  zam ieszkałego uL Partska 
podaje się do wiadom ości publicznej, ±» 
enie istniejąca firm a jest ty lk o  Stanisława* z»- 
mieRzkałrfgo ul. św. Tomasza 28, be* ia d n e f 
spółki, & tambardzicj z Kazimtarteia. ośw iad­
czam pfzoio, że z tyra nie mam żadnej w jpóL  
cości, oraz żo ten  nie ma praw a zaw ierać ża­
dnych umów, an i kentrakt-ów  na konto mej fir­
my. Uprasza się przeto o łaskaw e danie ud 
znać natychmiast w tedy, jeżeli tenże Kazim ier* 
podszyje się kiedykolw iek pod eo  imię. C e­
lem lepszej ęryeffltacyi podaje  się do wando. 
mości, że właściciel obecnie istn iejącej fam y# 
S tan isław  'Zebrowski, je s t szczupły, bloodyu. 
o oczacli siwych, zw rostu średniego; zaś K azL  
mierz, nieprowadząey żadnej firm y, * podaey. 
w ający  się pod imię S tan isław a, ira t t ^ i ,  bas . 
czysty, pełnej tw arzy, czerwony, brunet, p try -  
pruszony siwizną. 4595

Stanisław Żebrowski, organomistrz-teelujik.

PBYW . S Z K O Ł A  P R H V ) l
Dra Z. A3BERMANA I r j3

Dra E. HERBIAHA-RYGHLEW2KHE10 
u lic a  S i ra s z e w s k le g o  L . 26 . Ł  p .

(naprzeciw Uniwersytet*' *3  4—Ł.
Rozpocsys* 9 ąrndeia nnere kora* do wesyafidck 

egearofeśw i rygoroiów.
Wszelkie zmirny w reateryjdo egisminowym

uwrclę.dnisno.

KURSA GIEŁDY K RA K O W SK IM
z  dniR 19 g rad * i*  1919

W a l u t y i
i4«ril polskie .  ;

„ n lealeek i* ..................... ...  t
car<k'e po 100 rfc..................

• i, .  fc40 m .  . . . .  
-  d r .J » . . . . . . .
,  diuatkl* . - ■ . . .

ofl«r.

1SS-—

latr-

1SS.-T

aar-

Pamiętajmy o gwiazdce 
dla dzieci kresowych!

ZNAKOMITE TUTKI S S M iS T S l -S  RUDOLFA HERUCZKIW  KRAKOWIE
FABRYKA TUTEK i BIBUŁEK
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POWSZECHNY BANK KREDYTOWY
SpSłka A k o in a  dawniej Galicyjski Bank Luctawy d la  RoEntdya I Handlu.

Podwyższenie kapitału akcyjnego na K 30,000.000.
Zatwierdzając uchwałę VI-go Zwyczajnego W alnego Zgromadzenia 

akeyonaiyuszy G a l i c y j s k i e g o  B a n k u  L u d o w e g o  d l a  r o l n i c t w a  
i h a n d l u  z dnia 5-go m aja 1919 r., zezwoliło Ministerstwo Skarbu w  po­

rozum ieniu z M inisterstwem .Przemysłu i Handlu postanowieniem  z daty 
W arszawa dnia 4-go października 1919 r. L 70.681|8.858|19 na zmianę firmy 
tego Banku na

Powszechny Bank Kredytowy S. A. kapitału zakładowego icna Koron 30,000.000.
N a  t e i  p o d s t a w i e  r o z p i s a n ą  z o s t a j e  n i n i e j s z e m

SUB8K R Y P C Y A
na 125.000 sztuk gotówką pełno wpłaconych akcyj III. emisy: Powszechnego Banku Kredytowego S. fi. po K 200 imiennej wartości.

Warunki emisyi.
Dotychczasowym akcyonaryuszom przyznaje się p r a w o  p i e r w ­

s z e ń s t w a  d o  p o b o r u  nowych akcyi z tein, że na każdą jedną akcyę siarą 
pobrać mogą je d n ą  nową. Prawo poboru w ykonanem  być musi n a j p ó ź n i e j  
d o  21-go g r u d n i a  1919 r. p o d  r y g o r e m  u t r a t y  t e g o  p r a w a .

Ąkcyonaryusze wykonujący praw o poboru mają przedłożyć rów no­
cześnie ze zgłoszeniem swoje akcye (bez arkuszy kuponowych), uzasadniające 
praw o poboru. Akcye te zostaną natychm iast zwrócone po uwidocznieniu na 
nich w ykonania praw a poboru.

K u r s  e m i s y j n y  a k c y i  w y n o s i  d l a  d o t y c h c z a s o w y c h  ak-  
c y o n a r y u s z y  w y k o n u j ą c y c h  p r a w o  p o b o r u  K 210, z a ś  d l a  n o ­
w y c h  K 250 z a  s z t u k ę .

Z g ł o s z e n i a  n a  n o w e  a k c y e  przyjm uje się najpóźniej d o  d n i a  
31-go g r u d n i a  1919 r. Przy zgłoszeniu praw a poboru, jak i przy nowem 
zgłoszeniu należy uiścić gotówką całą cenę kupna.

Reparlycyę nowych akcyj przeprowadzi Dyrekcya Banku wedle 
swego uznania w  najkrótszym  czasie. — Nowe akcye wydane będą akcyona- 
ryuszom  za zwrotem  potwierdzenia zapłaty oraz zawiadomienia o przydziale 
akcyj. Na wypadek nieprzydzielenia akcyj Bank zwróci najpóźniej do dnia 
31-go stycznia 1920 r. wpłacone kw oty w raz z narosłym i 3 prc. odsetkami.

N o w e  a k c y e  u c z e s t n i c z ą  w z y s k a c h  B a n k u  p o c z ą w s z y  o d  
d n i a  1 s t y c z n i a  1920 n a  r ó w n i  ze  s t a r e m i  a k c y a m .  Od dnia wpłaly 
do dnia 1 stycznia 1920 zbonilikuje Bank 3 prc. odsetki od uiszczonych wpłat.

Zgłoszenia na nowe akcye przyjmują: 4628

W  M sfO & O fiSCe! Powszechny Bank Kredytowy (dawniej Galicyjski 
Bank Ludowy dla ro'mctwa i handlu) we Lwowie, Jagiellońska 5—7, tudzież 
wszystkie Instylucye finansowe we Lwowie i w Kraków c wraz ze swojeml filiami.

W W«1TSZ3W|@: Bank Handlowy i Bank Zachodni. 
W Poznassiu: Bank Handlowy.
W CEeszynSe: Bank Rolniczy.

99 F  S.IL u
uchwaliło na swem, dnia 29 listopada 1913 r. odbytem Nadzwyczajnem Wslnem Zgromadzeniu, podwyższyć, pod 
zastrzeżeniem uzyskania zezwolenia rządowego, kapitał akcyjny, wynoszący K 5,090.090 o kwotę K 10,000.000 
drogą wypuszczenia 10.000 sztuk pełno gotówką wpłaconych akcyi ii. emisyi pa K  1.080 imiennej wartości.

Na tej zasadzie przystępuje Towarzystwo pod zastrzeżeniem uzyskania zezwolenia rządowego do

podwyższenia kapitału akcyjnsgo na EC 15,000.000
przez emisyę 10.000 sztuk pełno gotówką wpłaconych nowych akcyi po K 1.000 imiennej wartości. 4701

WARUNKI EMISYI
Dotychczasowym akcyonaryuszem przyznaje się prawo 

pierwszeństwa do poboru nowych akcyi z tem, ze na każdą 
jedną starą mogą pobrać jedną nową akcyę.

Prawo poboru wykonanem być musi najpóźniej do 
dnia 25-go grudnia 1919 r. pod rygorem utraty tegoż prawa.

Akcyonan usze, wykonujący prąwo poboru, mają 
przedłożyć równocześnie ze zgłoszeniem tymczasowe po- 
Świ.s^cicma na akcye i: emisyi. Poświadczenia te zostaną 
natychmiast zwrócone po uwidocznieniu na nich prawa 
poboru.

Kurs emisyjny akcyi wynosi dla dotychczasowych 
akcyonarvuszy, wykonujących prawo poboru, K 1.250*—f 
zaś dła nowych K 1.50u*— za sztukę.

Przy zgłoszeniu prawa poboru, jak i nowem zgło­
szeniu, należy uiścić gotówką całą cenę kupna.

Repartycyę nowych akcyi przeprowadzi Dvrekcva 
Towarzystwa do czterech tygodni po zamknięciu sub- 
skrypcyi według swego uznania.

Nowe akcve wydane będą za zwrotem poświadczenia 
kasowego na uiszczone wpłaty, względnie zawiadomienia 
o przydziale akcyi.

Na wypadek nieprzydzielenia akcvi Towarzystwo 
zwróci najpóźniej do dnia 15-go lutego 1920 r. wpłacone 
kwoty wraz z narosłvmi 2°|o odsetkami.

Nowe akcye uczestniczą w zyskach Towarzystwa od 
1-go stycznia 1920 r. na równi ze slaremi akcyam i.

ZGŁO SZEN IA  NA AKCYZ PRZYJMUJĄ*
Vf KO^KCWIS: Faiiai Banku P n ets iysłowegc, Dom H. Rippei I S?.; WE Basi < W  WJ^HSZ^WiE? BanH Przemysłowy
Warszawski', W  PCZW IN iu : B^nk Handlowy f W  KR0 SM3S; Fdii Banku P««raws?cj«fi5 8 ; W  B8 « IM W C 2rJ : F;S?a a?nku Prsamytfatfaflo; W  OABSOWiG

O Ó R N ł d Ł ? ?  F . I i 3  B a n k u  P T i . e m y s J o w > s g © »  W  C S E S Z Y j S I E :  T o w a r z y s t w o  © s s t c s f j J n o ś c i  I  Z a i i s z G k .

W yH .w nłnnra -OJoau Heroda** 8pt > ogra-uczci* odjowiedzialr»ści*. «  Redaktor odpowiedmlny .W la-fesła* H j j r o j f i c i ,  »  D ru W -.ia  „G Im u }iiT»du" *  .K rak(łw ie© od w zjdem  l i  f e r k e .
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